
Kok IV. Nr. 24 20 gr*

NOWY CZA S
CENY OGŁOSZEŃ: Po tekście 1 mm w 1 szpalcie (ezer. 22 mm) 
16 gT. W tekście 1 mm w 1 szpalcie (szer. ezp. 69 mm) 1.50. — 
Drobne ogłoszenia za słowo 12 gr. (tylko dla celów prywatnych). 
Pierwsze słowo tłusty  druk (najwyżej trzy słowa) 20 gr. Drobne 
ogłoszenia handlowe za słowo 16 gr., pierwsze słowo tłusty  druk 
— 24 grosze (rtSwnjeż dopuszczalne sa najwyżej trzy słowa. —

Jędrzejów , 2 6 /2 7  lutego 1942.
A dm inistracja i ekspedycja: Jędrzejów, Rynek 1. Tel. 50. 

Nadesłane, a nie zamówione przez Redakcje rękopisy będą zwra­
cane stronom  jedynie wówczas, gdy dołączone zostaną znaczki 
pocatowe na opłacenie przesyłki zwrotnej. — Ukazuje eie 8 razy 
w tygodniu: we wtorek, czwartek, sobotę (niedziele. Prenum erata 
mieeseczna, 2.40 zł., z odnoszeniem do domu 2.80 zł. pocztą 3.20 zł.

Japońskie łodzie podwodne 
u wybrzeży Kalifornii.

O strze liw a n ie  ra fin e r ji n a fty .
Berlin, 25 lu tego. W edług wiadomości 

nadeszłych z Tokio, pewna japońska łódź 
podwodna ostrzeliwała w poniedziałek po­
południu, tuż przed nastaniem nocy, pe­
wien odcinek wybrzeża kalifornijskiego, na 
którym wznoszą się budynki rafinerji 
nafty.

W edług potw ierdzenia b iu ra  R eutera, 
w spom niana łódź podw odna ukazała się 
w odległości jednej m ili m orskiej od w y­
brzeża, ostrzeliw ując w ciągu 2 0  m inut te­
ren y  fabryczne. Był to pierwszy wypadek 
ostrzeliwania wybrzeży Stanów Zjednoczo­
nych w czasie obecnej wojny.

W zw iązku z atak iem  japońskiej lodzi 
Podwodnej na pewien zakład wojskowy na 
Wybrzeżu kalifo rn ijsk iem  Stanów  Zjedno­
czonych w nocy na w torek donosi „United 
D ress" z Nowego Jo rk u , że bom bardow a­
nie rozpoczęło się punk tualn ie  9  godz, 2 2 , 
rów nocześnie z chwilą iw  poczęci a przem ó­
w ienia radjow ego prezydenta Roosevelta. 
Bombardowanie to trwało 2 0  m inut, ogó­
łem oddano 24 strzały . Było to  wice pew­
nego rodzaju  ostrzeliw anie pow italne, 
Drzyezem widocznie łódź podwodna m iała 
czas na odpowiednie w ycelowanie w k ie­
ru n k u  upatrzonego objekt-u.  ̂ r .

O czywiście władzo am erykańskie  oswiad- 
'■*yly, żo g ra n a ty  chybiły  celu. W każdym  
razi© społeczeństwo am erykańsk ie  czuje 
^ ‘9  glgboko do tknięte i wszędzie panuje  
Wielkie podniecenie, gdyż wypadek u w y­
brzeży K a lifo rn ii stanow i pewnego rodza­
ju  kom entarz do mowy Roosevelt®.

G ubernato r K a lifo rn ii Brow n ośw iad­
czył, że w danym  w ypadku chodzi o w ielką 
łódź podwodną. N atychm iast po ostrzeli­
w aniu  wybrzeży w ydano rozkaz całkow ite­
go zaciem nienia okręgu nadbrzeżnego.

Rozpaczliwy opór w ojsk am eryk. 
i filipińskich na półw yspie Balanga.
Tokio, 25 lutego. Północno amerykańskie 

t filipińskie oddziały wojskowe na półwy 
*pie Balanga, jak donosi sprawozdawca 
frontowy dziennika ..Tokio Niczi Niczi“, 
stawiają ostatni rozpaczliwy opór.

W ielka fo rm acja  sam olotów  arm ji jap o ń ­
sk iej zrzuciła w poniedziałek sw oje ładun­
ki bomb na pozycje a lian tów  w terenaeh 
górsk ich  i po dokonaniu wielkiego dzieła 
^niszczenia pow róciła bez s tra t  w łasnych 
do swej bazy.
. K orespondent agencji Domei donosi z 
Jednej z baz japońskich  na F ilip inach : ze- 
s )>oly japońskich  bombowców podejm ow ały 
te dniu  2 2  lu tego w yniszczające atak i na 
Pozycje w ojsk S tanów  Zjednoczonych, o 
krążonych na półw yspie B aatam . W 
7-wiązku z temi a takam i pow stały poważne 
R7 kody. 4 Jap o ń sk ie  sam olo ty  bojowe nie 
N atrafiły  w dniu 23 lutego na obroną prze- 
e )w]otniczą, z czego należałoby wnosić o 
g łą b ie n iu  oddziałów  bojowych Stanów  
Zjednoczonych.

Japońskie oddziały spadochronowe 
w alczą pod Koepang.

Tokio. 25 lutego. Główna kwatera komu­
nikuje:

Desanty spadochronowe marynarki ja-

1. ic  z n a j  u u j  a  s i ę  w  c n w i i i  ouecTie.1 w uik 
licy m iasta , gdzio uw ikłały  się w walkę

Kieudaiy atak Stanów Zjednoczonych  
na w yspy japońskie.

.Tokio, 25 lu tego Agencja Domei dowia­
duje się z kompetentnych kół marynarki 
*',0iennei o tern, że japońskie lotnictwo 
{"Hemoiliwiło w dniu 20 lutego nową próbę 
jednostek bojowych Stanów Zjednoczo- 

Xch, mającą na celu zaatakowanie lapoń- 
K’ch wysp mandatowych.
Sam oloty japońskie  m iały zauważyć sil 

ń flo ty lle m ary n ark i S tanów  Zjednoczo- 
Ni’n. sk ładającą  sie z krążow ników  i lo t­

niskowców. k tó ra  to flo ty lla  płynęła od 
j'_Vsł> H aw ajsk ich  w k ierunku  obszaru wysp 
«a t>ońskich. Dzięki natychm iastow em u a ta ­

kowi lo tn ictw a japońskiego, k tó re  pow a­
żnie uszkodziło jednostk i flo ty  alianckiej, 
flo ta  ta  zaw róciła w k ierunku  wschodnim.

Japońskie straty w okrętach 
na Pacyfiku.

Tokio, 25 lutego. Odnośne koła marynar­
ki oświadczają, iż wbrew twierdzeniu Sta­
nów Zjednoczonych, Japonja od chwili roz- 
poczęcia wojny na Pacyfiku nie straciła 
do tej pory ani jednego krążownika, wzglę­

dnie lotniskowca. Japonja utm eiła jedynie 
4 kontrtorpedowce, które zostały zatopione 
oraz 4 uszkodzone.

W  liczbie tej m ieści się rów nież kon trto rpe- 
dowiec, k tóry  uszkodzono w bitw ie m or­
skiej w dniu 20 lutego w c ieśn in ie  Lombok, 
na wschód od Jaw y . P onad to  Jap o n ja  
s trac iła  dwie ł odzie pod wodne, a dwie za­
ginął v*. gdy tym czasem  s tra ta  w okrętach 
transportow ych jest nadzw yczaj n ik ła  w 
porów naniu z zakrój enem i na  szeroką sk a ­
lę operacjam i.

Japoiziicii zaMni! Mem Mata
W ciągu trzech dni całkowicie okupowano wyspę Banka.
o. 25 lutego. Jak wynika z nadeszłych r panow ały K anał K arim ata , oddzTokio, 25 lutego. Jak wynika z nadeszłych 

do Tokio komunikatów frontowych, wyspa 
Banka została całkowicie opanowana we 
środę ub. tygodnia, a więc w trzy dni po 
pomyślnem wylądowaniu oddziałów japoń­
skich.

ęy
K om enda japońskich  oddziałów, lądują- 

ych z,kolei zaję ła  u k ry te  wśród dżungli, 
w północno-zachodniej części wyspy, polo 
.startowe i pomimo nieznośnego żaru  sło ­
necznego obsadziła PaU gkalan _ P inang, 
K oba i innie ważnej miejscowości. P o  zdo­
byciu w yspy B anka w ojska japońsk ie  o-

‘ pyuow ały K anał K arim ata , oddzielający 
Borneo od B anka.

Japońsk ie  biuro prasow e Domie i donosi 
o w ielkich sukcesach _ esk ad ry  japońskiej 
m arynark i, operującej na k an a le  B anka 
oraz na okolicznych wodacK W  ciągu 
firzech dni zatopiono, względnie poważnie 
uszkodzono przeszło 30 sta tk ó w   ̂b ry ty j­
skich i holenderskich. W  ręce Japończyków  
wpadło przeszło 500 jeńców, w tej liczbie 
kom endant b ry ty jsk ie j flo ty lli przybrzeż­
nej z Singapoore. W iększość' angielskich i 
holenderskich sta tków  opuściła  Singapoo- 
re, uciekając na Jaw ę lub do Ausłralj'1.

Całkowite okrqienie Jawy.
Tokio, 25 lutego. Według zgodnej opmji, 

panującej w kołach wojskowych, wyspa 
Jawa jest ze wszech stron okrążona i w y  
dana na ataki, co poprzedziła upadek waż­
nego z militarnego punktu widzenia przy­
lądka południowego wyspy Bali. oraz nie­
mniej ważnego punktu, leżącego na północ 
od Kanału Sundajskicgo na Sumatrze, któ­
re znalazły się w rękach wojsk japońskich.

B iorąc pod uw agę zwycięskie operacje 
na wyspie T im or oraz powyższe zdobycze 
te ry to ria ln e  i m orskie, m usim y stan ąć  wo­
bec fak tu  odcięcia kom unikacji, łączącej 
A u stra lię  z In d iam i z jednej, oraz między 
A usti-alją i A ng lją  z drug ie j strony .

J a k  w związku z tem _ tw ierdzi dziennik 
„Tokio Niczi Niczi". już nic nie sto i na 
przeszkodzie japońskiej akcji ofensyw nej 
na wodach Oceanu Indyjskiego.

Prace nad odbudową Singapoore.
Tokio. 25 lutego. Aczkolwiek od chwili 

wkroczenia wojsk japońskich do Szonanu 
(Singapoore) minęło dopiero 8 dni, prace 
nad odbudowaniem zniszczonego miasta 
czynią raźne postępy, przyczem miasto 
szybko pewraca do normalnego życia — 
czytamy w sprawozdaniu specjalnego wy­
słannika dziennika „Tokio Asahi Szimbun".

Dzięki o fiarnym  wysiłkom  straży  pożar­
nych; sprow adzonych z półw yspu M alaj- 
skego, szybko zlokalizow ano groźne poża­
ry  zbiorników  ropy  naftow ej. O statn io  pod-

I kom unikację kolejow ą na dw utorow ej
.in ji kolejow ej, biegnącej na moście, zre­
konstruow anym  przez saperów  japońskich.

J a k  w ynika z in fo rm acji z Szonan (S in­
gapoore) japońsk ie j agencji prasow ej Do­
mei. w m ieście tem znajdu je  się 4.fi00 ra n ­
nych żołnierzy angielskich. Liczba obec­
nych w Szonan (Singapoore) obyw ateli 
b ry ty jsk ich  w ynosi 1.500 mężczyzn, oraz 92 
kobiety. N iem al w szystkie przedsiębior­
stw a handlow e zostały ponow nie otw arte, 
zaś chodniki i jezdnie zostały  już  n ap ra ­
wione.

A dm in istrac ja  w ojskow a okupow anych 
terenów  m alajsk ich , podległa generałow i 
porucznikow i Yamasizita, podjęła już  swe 
czynności. W yspa Szonan (Siugapoore) bę­
dzie adm inistrow ana przez zaraad speejlny.

B yły  generalny  sek re tarz  rządu  Mandżu- 
kuo i były w icem inister spraw  w ew nętrz­
nych Szigeo Odate m ianow any został p ie r­
wszym nadburm istrzem  m iasta  Szonau 
(Singapoore).

Nom inacja 1 1 -tu gubernatorów  
na w yspach  Filipińskich.

Tokio, 25 lutego. Na skutek  polecenia k ie­
row nika tym czasowego rządu filip ińsk ie­
go V argasa , głów na kw atera  a rm ji japoń­
skiej w M anili zam ianow ała 11-tu g u b ern a ­
torów  dla 49 prow incji.

Portugalfa przeciwko bolszewizmowi.
Głosy prasy o „niebezpieczeństwie boiszewickiem w Anglji“ .

i m iędzy kontynentam i, by tą  drogą w yw o­
łać ogólną rew olucję św iatow ą.

W brew  temu. co dotychczas S ta lin  ośw iad­
czył tym , którzy chcą być oszukiwani, do­
tychczas, n ik t jeszcze nie zauważył, by za­
niechał on stosow ania i propagow ania h a ­
seł kom unistycznych, an i by zwolennicy je ­
go odwołali to, do czego zobowiązali sig na 
zgrom adzeń'ach party jnych  trzeciej m ię­
dzynarodów ki.

P o rtu g a lia  również się nie zm ieniła. 
Z ajm uje ona to samo stanow isko, jak ie  ją  
cechowało jeszcze przed h iszpańską w ojną 
domową. „Jesteśm y przeciwko holszewi-

Lizbona, 25 lutego. „Diario Damancha" 
zajmuje się na swych łamach „niebezpie­
czeństwem boiszewickiem w Anglji, potę­
piając przytem astremi słowami obecny 
stosunek angielsko-sowiecki.

Przym ierze z przyw ódcam i bolszewizmu 
zagraża bezpieczeństwu całej Europy. Mi­
mo różnych postaci, pod k tó ren r bolsze- 
wizm w ystępow ał w polityce m iędzynaro­
dowej. istola jego pozostała niezmienioną, 
przeciwnie, w szystko w skazuje na to, iż 
w myśl swej dok tryny  i swoich planów 
strateg icznych  św iadom ie w ybrał wojnę, 
k tó rą  wzniecił pomiędzy narodam i E uropy

Nowy Jork o komunikatach rosyjskich
Lizbona, 25 lutego. C harak terystyczną ce ­

chą  rosy jsk ich  kom unikatów  w ojennych 
je s t b rak  jakichkolw iek szczegółów — tak 
charak te ry zu je  rad jo  now ojorskie sowiec­
kie in form acje  o przebiegu w alk na w scho­
dnim  froncie.

„W skutek tego nie m ożna dokładnie do­
wiedzieć się — brzm i w dalszym  ciągu ko­
m entarz rad ja  now ojorskiego — w Którem 
m iejscu nastąp iło  przerw anie fron tu , <1 j a ­
kiem  donoszą bolszewicy".

zmówi — ta k  czytam y dosłownie — obojęt­
nie, pod ja k ą  m aską się k ry je  i oświadcza­
m y nadal, iż jakiekolw iek zwycięstwo, opła­
cone bolszewizacją E uropy, okaże się 
w przyszłości zgubnem  dla wspólnego po­
życia narodu".

Przym ierze W ielkiej B ry tan ji z Sowietu 
m i spowodowało widocznie wpływ haseł 
bolszewickich na angielską opin.ię public / 
ną. Ju ż  żyd M arks uw ażał Londyn za 
tw ierdzę kapitalizm u, oświadczając, iż w raz 
ze zdobyciem tego grodu, dalsze zwycię­
stwo m arksizm u w E uropie  byłoby rzeczą 
bardzo ła tw ą i d roga do rew olucji s tan ę ła ­
by otworem.

N astępnie dziennik portugalsk i zw raca 
uw agę na a rty k u ł, k tó ry  we w rześniu uh. r. 
ukazał się w znanem  czasopiśm ie „W eekly 
Review". A utor tego a rty k u łu  E gertou 
C larke zwrócił uw agę na ag itac ję  przygo­
tow aną > propagow ana przez specjalnych 
agentów , przesiąkniętych dok trynaln i ^ la r -  
k sa  oraz nauką Leninu i d ialek ty  ki m ate- 
rja lis tyczne j. Oświadczył on, iż ag itac ja  by­
wa upraw iana „w pełnem  porozum ieniu 
z m inistrem  spraw  w ew nętrznych i m in i­
strem  spraw  zagranicznych i cieszy się 
sym pat.ią narodu, znajdującego się pod zu­
pełnym  wpływem prasy". Na dowód swoich 
wywodów, E gertou  przytoczył, „iż ściany 
i płoty drew niano oblepione są  afiszam i 
p a r tji  kom unistycznej, w k tó rych  wzywa 
się Anglików  do chw ycenia za broń, a to 
z pewnością nie celem ra tow an ia  A nglii, 
lecz przedew szystkiem  w pierw szym  rzędzie 
celem doprow adzenia do bolszewizacji 
św iata".

Spotkanie oficerów hiszpańskich 
z portugalskimi.

Lizbona, 25 lutego. Bezpośrednio po spot­
kaniu  pomiędzy hiszpańskim i i. p o rtu g a l­
skim i mężami stan u  w Sew illi zeszli s i ę  
w piątek  koło B adajoz na pograniczu por­
tugal sko-hiszpańskiem  oficerow ie p o rtu ­
galscy i hiszpańscy.

M isję portugalską  prow adził general 
O liveira. W spotkaniu  udział wzięło po 
obydwu stronach  około 40 oficerów.

Prezydent brytyjskiego stronnictw a  
konserw atyw nego ustąpił.

Genewa, 25 lutego. Według wiadomości, 
nadeszłych do Genewy, sir Douglas Hac­
king, przewodniczący brytyjskiego stron­
nictwa konserwatywnego złożył swą god- 
ność-

W edług innych wiadom ości z Londynu, 
na tem at decyzji przewodniczącego s tro n ­
nictw a konserw atyw nego, b ry ty jsk ie  sfery 
polityczne zostały tym  krokiem  wielce za­
skoczone i zdaje się  uie_ ulegać w ątpliw o­
ści, iż krok ten pozostaje w zw iązku z o- 
s ta tn iem i zm ianam i w łonie gabinetu  b ry ­
tyjskiego. N ie je s t  wykluczone, iż u s t ą p i e ­
nie H ackinga je s t p ro testem  czynników  
konserw atyw nych przeciwko bolszewickie­
mu kursow i po lityk i rządu  b ry ty jsk iego .

W edług in fo rm acji londyńskiej służby 
prasow ej na stanow isko  następcy H ackin­
ga  przew idziana je s t osoba m ajo ra  Tho­
m asa B ud ał la.

Krążownik „Alexander Hamilton" 
zatonął.

Berlin, 25 lutego. M inisterstwo marynar­
ki Ameryki Północnej potwierdziło fakt 
utraty krążownika strażniczego „Alexander 
Hamilton".

S ta tek  ten n a tk n ą ł się w okolicy Is la n d ji 
na niem iecką łódź podw odną i został przez 
nią storpedow any. Uszkodzenie okazało się 
tak poważne, że w czasie holow ania do jc  
dnego z portów  sta tek  zatonął. Część załogi 
udało sie uratow ać.

K rążow nik strażniczy „A lexander H am il 
ton“ wyposażony był w dwa działa ka lib ru  
12.7 oraz 5.7, tudzież w działa a rty le r ji  prze­
ciw lotniczej Jego  w yporność w ynosiła 
2.250 ton. S ta tek  zaliczał się do k lasy  k rą ­
żowników strażniczych, k tóre  w r. 1937 od­
dano do służby.
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Załamanie się sowieckich atakówWłoski komunikatwojenny.
Rzym, 24 lutego. W ioski kom unikat wo- 

Senny z w torku  brzm i następująco :
Główna kw atera  w łoskich s ił zbrojnych 

kom unikuje:
W  spo tkan iach  oddziałów w yw iadow ­

czych, k tó re  zakończyły się na nasza ko­
rzyść. zniszczyliśm y k ilka  n ieprzyjaciel­
sk ich  samochodów pancernych. W arunki 
atm osferyczne pogorszyły się ponownie. 
N ie przeszkodziły one jednak  lo tn ictw u w 
przeprow adzeniu skutecznych akcyj na_ nie­
p rzy jac ie lsk ie  zaplecze, gdzie silne zbioro­
w iska samochodów zostały  ostrzelane z k a ­
rab inów  m aszynowych. Pew na w ielka ilość 
sam ochodów została podpalona lub uszko­
dzona.

Bom bardow anie M alty  trw a  dalej. U rzą ­
dzenia portow e i lo tn iska zostały  skutecz­
nie zaatakow ane. Bomby wszelkiego k a li­
b ru  eksplodow ały z widocznym, niszczącym 
sku tk iem  w k ilk ak ro tn ie  trafionych  objek- 
taeh . C ztery angielskie sam olo ty  zostały 
zestrzelone nad M alta w w alkach pow ietrz; 
nych przez niem ieckie myśliwce. Slabem! 
siłam i n ieprzyjaciel podjął na lo ty  na  Zua- 
rę, B enghasi i T ry  po lis. N ie doniesiono o 
żadnej godnej w zm ianki szkodzie.

Jeden  z naszych kontrtorpedow ców , k tó ­
ry  jechał, jak o  osłona konw oju, płynącbgo 
zpow rotem  z L ibji, zestrzelił jeden nieprzy­
jac ie lsk i sam olot w płom ieniach.

Czanakaiszek członkiem  rady 
w ojennej Pacyfiku.

Sztokholm, 25 lutego. Jak według depe­
szy z wtorku popołudnia oświadczono 
w Londynie, marszałek Cz&ngkaiszek 
oświadczył gotowość _ zostania członkiem  
rady wojennej Pacyfiku.

B ada ta, k tó re j siedzibą je s t W aszyngton, 
odbyła dotychczas jedno posiedzenie. P o ­
niew aż osobisty  udział m arsza łka  w posie­
dzeniach nie wchodzi w rachubą, przeto je ­
go członkostw o oznacza, iż w nowem po­
siedzeniu ra d y  w ojennej weźmie ofic ja lny  
udział przebyw ający  w W aszyngtonie m in i­
s te r  spraw  zagranicznych T. V. Soong, k tó ­
r y  w poprzedniem  posiedzeniu uczestniczył 
jedyn ie  jak o  gość przy om aw ianiu k ilku  
spraw .

Czy Churchill znowu pojedzie 
do Ameryki?

Rzym, 25 lutego. W neutralnych kołach 
dyplomatycznych mówi się o tern. że Chur­
chill planuje nową podróż do Stanów Zje­
dnoczonych.

Podczas jego nieobecności w Londynie, 
gdzie obecnie przygotow yw ana je s t trzecia 
rek o n stru k c ja  gabinetu  w ojennego, odwo­
ła n y  z K a ira  lord L ittle ton  będzie miał za 
zadanie  „dozorowanie" Crippsa.

Przerwanie procesu w Riom.
Riom, 25 lutego. Na krótko po otw arciu 

trzeciego dnia procesu w Riom prezydent 
sądu  podał do waidojności, że najw yższy 
try b u n a ł nie może zrezygnować z obecności 
oskarżonego D alad iera. k tó ry  rozchorow ał 
sie  ciężko na grypę i sku tk iem  tego proces 
zosta je  odłożony do piątku.

G eneralny p ro k u ra to r w yraził sw ą zgodą 
n a  decyzją sądu.

Południowo-am erykańscy dyplomaci 
przenoszą się  do Watykanu.

Miasto W atykańskie, 25 lutego. Ośmiu 
dyplomatycznych przedstawicieli państw 
południowo-amerykańskich, które zerwały 
stosunki z Włochami, przeniesie się, jak  
doniesiono we wtorek, do budynku waty­
kańskiego sądu.

Chodzi o następujących dyplom atów : 
am basado r Boliw ji gon. C arlo Quintauillte, 
am basador B razylji Hólrlcbramio Purrepeu 
P in to  Aecioly. am basador Kolurmbj i d r 
D ario  Echandia, ch a rg e  d 'a ffa ires K uby 
h r. M ikołaj del R ivero  y  Alonzo, ch arg e  
d 'a ffa ires E kw adoru d r Seecanilla, poślą 
P a ra g w a ju  E nrieo  Swayne, ch arg e  d 'a ffa i­
re s  U rugw aju  G ustavo A lberto  E ey  A lva­
rez i charge  d 'a ffa ires W enezueli d r Zan- 
to s  Dominiei.

W  kolach w atykańskich  przypuszcza się, 
że dyplom aci ci będą m ogli się  przeprow a­
dzić na W ielkanoc do przygotow anych dlla 
mich budynków . U rzędnicy sądu w atykań ­
skiego bądą pomieszczeni w innym  domu 
W atykanu , położonym  poza suw erennym  
obszarem  W atykanu  przy  V ia C arta  A n­
gel i a.

Defilada przed m arszałkiem  Keitelem  
w B ratysław ie.

Bratysława, 25 lutego. Generał-marszałek 
polny Keitel przyjął we wtorek o godz. 13 
wraz ze słowackim prezydentem państwa 
dr. Tlso defilade Jednego z pułków garni­
zonu bratysławskiego. W śród otoczenia 
znajdow ali sią członkow ie rządu  słow ac­
kiego oraz korpus dyplom atyczny, ja k  rów ­
nież inni goście honorowi.

Poprzednio  m arszałek K eitel w raz z pre­
zydentem  d r Tiso zwiedził w ystaw ą w oj­
skow ej służby pomocniczej w b ra ty sław ­
skich koszarach a rty le rji.

R um uńskie koleje ograniczają  
ruch podróżny,

Bukareszt, 23 lutego. Z dniem  25 lu tego 
n a  rnm uńsk ieh  kolejach państwowych 
wchodzi w 'żapie zarządzenie, o g ran icza ją ­
co ogólny n ich  podróżny, gdyż zam ierza 

t eię powiększyć ilość pociągów  tow aro­
wych.

2  głównej kwatery Wodza, 24 lutego. Na­
czelna komenda niemieckich sił zbrojnych 
komunikuje:

Na rozmaitych miejscach frontu wschod­
niego formacje wojska lądowego i lotnie 
twa spowodowały także i wczoraj załama 
nie się nieprzyjacielskich ataków. Forma 
cje bojowe lotnictw* kontynuowały nisz­
czenie sowieckich linii kolejowych. Na po­
łudniowy wschód od jeziora llmeń zostało 
przytem zniszczonych kilka pociągów trans­
portowych. a części trasy kolei murmań­
skiej zostały ciężko trafione. Podczas noc­
nych ataków niemieckich sił lotników bo­
jowych na twierdzę Sewastopol powstały 
wielkie pożary.

W okresie od 20 do 23 lutego Sowiety 
straciły 83 czołgi.

W Afryce północnej podczas akcyj wy­
wiadowczych, zniszczonych zostało kilka 
brytyjskich czołgów wywiadowczych. Sku-

Sztokholm. 25 lutego. Współpracownik 
dla spraw lotnictwa wojskowego dziennika 
londyńskiego „Observer" domaga się w nu­
merze niedzielnym zmiany w dotychczaso­
wej taktyce wojennej lotnictwa brytyj­
skiego.

A utor pisze, że błędnym  okazał sią po­
gląd, iż p rzy użyciu specjaln ie  w yszkolone­
go personelu  da saą uzyskać w ielką ilość 
celnych tra fień  w m ałe objebty. ja k  np. w 
fabryk i przem ysłu zbrojeniowego, elek­
trow nie i okręty  wojenne. W  A ngłji p rzy­
kładano dotychczas zbyt w ielką wagą do 
budowy ciężkich, dalekosiężnych nocnych

teczne ataki powietrzne kierowane były na 
połączenia z zapleczem i zmotoryzowane 
kolumny nieprzyjaciela. Niemieckie my­
śliwce Zestrzeliły na wschód od Sollum  
cztery brytyjskie samoloty w walkach po­
wietrznych.

Na wyspie Malcie obrzucane były za dnia 
i w nocy bombami urządzenia lotniskowe 
i stanowiska artylerji przeciwlotniczej.

Jak już podano do wiadomości w komu­
nikacie specjalnym, niemieckie łodzie pod­
wodne zatopiły z konwojów na Atlantyku  
I u wybrzeża amerykańskiego dalszych 
osiem okrętów, łącznej pojemności 63.000 
ton, w tern pięć okrętów-cystern.

Podczas nalotów pojedynczych brytyj­
skich bombowców nad zatokę Niemiecką, 
artylerja marynarki zestrzeliła we wcze­
snych godzinach porannych dnia 24 lutego 
jeden nieprzyjacielski samolot.

bombowców, a  obecnie należy przejść do 
konstruow ania takich tym)w sam olotów, 
które będą posiadały  w arunki um ożliw ia­
jące  im w spółdziałanie z a rm ją  lądow ą i 
flotą.

IVogóle w raz ie  in tensyw nej akcji obro­
ny przeciw lotniczej wyklucizonem jest uzy­
skiw anie m ożliw ej celności p rzy  zrzuca­
niu  _bomb. ^Spowodowało to w następstw ie 
konieczność silnego ograniczenia liczby a- 
taków, przyczem w ybiera sią jedyn ie  cele 
nadające sią do łatw ego niszczenia, zaś a- 
tak i należy organizow ać przy użyciu jak- 
najw iększej koncentracji sił.

k tó ra  m a sią poświęcić pop ieran iu  stor 
sunków gospodarczych m iędzy Niem cam i 
i C horw acją. Prezydentem  Izby został w y­
bran y  dy rek to r H einz Gerlach.

W kilku wierszach.
Kanclerz H itler nadal krzyż kawalerski orderu Że­

laznego Krzyża j-enetnlowi włoskiemu Hugo de Ca- 
roli*, poległemu na wschodnim froncie.

*
W obecności księcia H igaszikuni odbędzie w środ< 

w amfiteatrze Hibya w Tokio wielka uroczystość ktf 
czci żołnierzy poległych w wojnie wielko-azjatyckibj.

*
Brak węgla prawdopodobnie skłoni m iarodajne 

czynniki tureckie do dalszego ogramiczenia ruchu 
statków do portu Bosforu.

*
Pod przewodnictwem prem iera japońskiego gen. 

Tojo uchwalono założenie komitetu dla odnowienia 
parlam entu pod nazwą ..Yokusan Seiji Taisoi Kyog 
Kai". Przewodniczącym tego komitetu został b. pre­
m ier generał Abe.

*
Na tem at powodów ustąpienia dwóch m inistrów ira- 

kl.iskich a gabinetu donoszą z Bagdadu, że obaj ol 
ministrowie zgłosili swoją dym isję n a  znak protestu
przeciwko ostatnim  zarządzeniom prem jera Iraku , 
Nuri Saida, oraz regenta Abdutlaha.

Akcja ujęcia płodów oleistych  
i premje za dostawę.

Kraków, 25 lutego. Na zasadzie z a r z ą d z e n i *  
W ydziału Głównego W yżywienia i Rolnictwa za­
dania ujęcia eałkow ilej produkcji rolniczej po­
wierzone zostało w głównej mierze Centralnem*  
Urzędowi Rolniczemu, któremu przypadła jed.so- 
eześnic funkcja centralnego kierownictwa efllynt 
ruchem towarów w dziedzinie wyżyw ienia i rol­
nictwa.

C entra lny  U rząd R olniczy posługuje  się jak o  
ap ara tem  w ykonaw czym  siecią stw orzonych  prze* 
siebie B iur O kręgow ych i Pow iatow ych . Ja k o  «.r* 
gany bezpośredniej łączności z p ro d ucen tam i, u- 
tw orzono w poszczególnych pow ia tach  liczne s ta ­
cje ujęcia. W  tym  o sta tn im  zakresie  sko rzy stan o  
na w iększą skalę ze spółdzieln i pow iatow ych 1 
okręgow ych oraz  z ich filij.

D ziałalność łych pod względem  o rg an izacy j; 
nym  dobrze  urządzonych  spółdzieln i p ow ia to ­
w ych i okręgow ych nie ogranicza  się jedyn ie  do 
w spó łdz ia łan ia  w u jęciu  p ro d u k c ji: sp e łn ia ją  cne 
rów nież fu n k c ję  zao patryw an ia  sw ych członków  
w e w szelkie a rty k u ły  ro ln iczej po trzeby , ja k  ma- 
łe r ja ł  siewny, naw ozy sztuczne, m aszyny, narzę­
dzia itp.

Do skupu płodów  oleistych up raw nione  są 
prócz upow ażnionych do tego firm  handlow ych 
także i o le ja rn ie , jak o  p rzedstaw icie lk i p rzem y­
słu p rzerab iającego , do czuw ania  nad  in teresam i 
tegoż.

Jednym  z n iezbędnych postu latów  centralnego  
kierow nictw a jest oczywiście w szechstronna  k o n ­
tro la  nad całością akc ji u jęcia, k tó ra  polega p r/e -  
dew szystkiem  na obow iązku w ystaw ien ia  po­
św iadczeń dostaw y, a pow tóre  na  obow iązko­
wym  dokonyw aniu  zgłoszeń.

Podobnie, ja k  to się dzieje z innem i p ro d u k ta ­
mi ro lnem i, w prow adzony  został rów nież bez­
w zględny obow iązek zao fiaro w an ia  i dostaw y 
płodów  oleistych C entra lnem u Urzędow i R olni­
czem u (z jedynym  w yjątk iem , jak im  jest praw o 
zużycia m a te rja łu  siewnego we w łasnem  gospo­
darstw ie). Z zapasów  uzyskanych  tą  drogą, uzu ­
pełn ia  U rząd Zasiewów n iezbędny z p u n k tu  wi­
dzenia po trzeb  k am p an ji p ro d u k cy jn e j m a; vj.il 
siew ny d la  celów upraw y  ro zm n aża jącej, o il* 
zaw ierane  specja lne w tym  celu przez U rząd Za­
siewów k o n trak ty  up raw y  nie p rzynoszą do sta te ­
cznych w yników .

Hodow ca ro ślin  o leistych  o trzym uje  p rzy  każ­
dej dostaw ie zaśw iadczenie dostaw y, w ykazując* 
ilość płodów  oleistych, dostarczonych  stac ji u ję­
cia lub  upow ażnionym  do sk u p u  firm o m  liandlo- 
wyrti i o leja rn iom . Z aśw iadczenie to służy przede- 
w szystkiem  jak o  dow ód w yw iązan ia  się z d osta ­
wy obow iązującego kontyngen tu , a jednocześni* 
u p raw n ia  posiadacza do o trzym an ia  w zam ian  z* 
usku teczn ioną  dostaw ę pew nej ilości o lejów  i m a­
kuchów . Ilość ta wynosi 3 kg. o leju  i 110 kg. m a­
kuchów ; względnie ś ru ty  za każde  100 kg. do­
starczonego  z ia rna. Zważywszy, że p ro d u k ty  t" 
o trzym uje  dostaw ca po cenie o 25 proc. niższej 
od urzędow o usta lonych  cen k o n su m p cy jn y ch  
p raw o  do zw rotnego o trzy m an ia  tych produktó"'< 
m a w całem  tego słow a znaczeniu  c h a ra k te r  pre* 
m ji.

N iestety, w ubiegłym  ro k u  nie u d a ło  się jeszcZ* 
doprow adzić  do tego, aby  p rem ję  pow yższą moż­
na było w ydaw ać w postaci o leju  oćzs-szczoneg* 
i rafinow anego , tj. pozbaw ionego zn a jd u jąc e j si* 
w nim  dom ieszki Kwasu. N atom iast w b ieżący '1’ 
ro k u  gospodarczym  cel ten, dzięi p lanow em u roz­
w ojow i przem ysłu , a  zw łaszcza udoskonalen i^  
odnośnych  u rząd zeń  technicznych , zdo łano  ju* . 
po w iększej części osiągnąć, a kon ty n u o w an e  'f 
tym  k ieru k u  dalsze w ysiłki p rzyn iosą  w ciągu na j­
bliższych la t dalszy zw ro t w ydajności. W  m iarf 
tego będzie m ożna w ydaw ać w spom niane  preinj* 
w postaci wysoko w artościow y cli, zgęszczonyd1 
tw ard y ch  tłuszczów .

■— i

Szpital dla ■ ■■ pereł.
Perły , k tó re  doczekały  się bogate j lite ra tu r?  

fachow ej, a s ta ły  się tem atem  n ie jed n e j p o w ie ś ^  
k ry m in a ln e j, pod legają, jak  w iadom o, chorobo"1. 
C horoba ich polega na jczęśc ie j na tem . że tra<* 
one sw ój połysk, bądź d latego, że n ik t ich 
nosi, albo  też nosi osoba, k tó re j sk ó ra  im  n>e 
odpow iada.

Celem  leczenia tak ich  chorych  p e reł założo"a 
o sta tn io  w Chicago szp ita l, w k tó ry m  prac"!* 
spec ja ln i lek a rze  i p ielęgn iark i. P ierw si s ta r8-'* 
rozpoznać  ro d za j choroby  perły , zad an ie  dr1!  
gich n a to m ias t polega na  noszen iu  p e re ł na  
tak  długo, aż o d zy sk a ją  sw ój p ierw o tn y  poły5̂  
K ażda z p ielęgn iarek  jes t jed n ak  p iln ie  s trzeże” * 
przez s trażn ik a , k tó ry  je j  n ie  spuszcza z o f t1jj 
Mogłoby się bow iem  zdarzyć, że k tó ra ś  z n ’c 
p rób o w ałab y  u lo tn ić  się z kosz tow nym  skarb*1*

Znaczenie floty handlowej 
Stanów Zjednoczonych.

Sztokholm, 25 lutego. W ysokość floty han­
dlowej Stanów Zjednocoznych w chwili Roz­
poczęcia wojny można przyjąć na okrągło 
9 miljonów ton. Do tego czasu nie odgry­
wała ona jakiejś wybitniejszej roli, ponie­
waż znaczna część komunikacji transocea­
nicznej obsługiwana była oddawna przez 
floty handlowe innych krajów.

Obecnie rozpoczęto w S tanach  Z.j edno- 
czonych akcję w spraw ię w z m o ż e n ia  b u d o ­
wy w łasnych sta tków  handlow ych. C yfry, 
podane przez prezydenta R oosevelta na po­
czątku b. r. w spraw ie przyszłej rozbudowy 
flo ty  handlow ej, są niezw ykle wysokie.

S ena to r B yrd  ze swej s trony  złożył 
oświadczenie w spraw ie możliwości budowy 
nowych okrętów . W edług jego oświadcze­
n ia  w r. 1940 w S tanach  Zjednoczonych 
spuszczono na morze 43 parow ce-eysterny 
i s ta tk i handlowe. W  m iędzyczasie licz­
ba doków m ia ła  się podwoić.

W  dalszym  ciągu sen. B yrd oświadczył, 
że liczbę kw alifikow anych robotników , od 
k tó rych  zależy bardzo wiele, zdołano pod­
wyższyć jedynie  nieznacznie, zwiększenie 
doków postępuje wolno, a  zaopatrzenie

Anglicy zaatakow ali 3  francuskie  
łodzie rybackie.

Vichy, 25 lutego. W Arachon na francu- 
sktem wybrzeżu atlantyekiem koło La Ro­
chelle. samoloty angielskie zaatakowały 
2 francuskie szalupy, które zapuściły swo­
je sieci rybackie, przyczem bombami i o- 
gniem karabinów maszynowych zabiły 
wszystkich 26 członków załóg.

N astępnie A nglicy napadli na 3-cią łódź 
rybacką, znajdu jącą  się w pobliżu i ścigali 
łódź ra tunkow ą, do k tó re j sch ron iła  się je j 
załoga. Postępow anie to w yw ołało w ą 
F ra n c ji w ielkie oburzenie.

Wypadki zatopienia statków  
na wodach środkow oam erykańsk ich .

Buenos Aires, 25 lutego. Jak wynika * 
nadeszłych tu depesz, na wodach środkowo­
amerykańskich zaszły znów wypadki zato­
pienia statków.

W edług depeszy kablow ej z W illem stad 
na w yspie Curacao, opodal w yspy Noncon, 
leżącej naprzeciwko w yspy A ruba, sto rpe­
dowany zosta ł panam ski sta tek -eysterna  
„Thalia", pojem ności 8.329 ton.

W  poniedziałek rano przejęte zostały  w 
R io iskrow e sygn a ły  SOS. a następnie we­
zw ania w języku angielskim  z pokładu 
s ta tk u  „Jup iter" , przyczem z treści radjo- 
We.j in fo rm acji zrozum iano, iż sta tek  ten, 
p łynąc na wodach A ntylli. u legł storpedo­
w aniu  przez niem iecką łódź podwodną. Do­
tychczas b rak  wiadom ości o przynależności 
w spom nianego statkji.

Fiński komunikat wojenny.
Helsinki, 25 lutego. Fiński komunikat 

wójenny z 23 lutego brzmi:
Działalność bojow a na w szystkich odcin­

kach fro n tu  lądowego ograniczyła się je ­
dynie do drobniej szych sta rć , spowodowar

w surow ce je s t niedostateczne. P rodukc ja  
specjalnych gatunków  stali, używanych do 
budowy okrętów, stoi poniżej zapotrzebo­
wania. Uwzględnić przytem  należy za tap ia ­
n ie  okrętów  S tanów  Zjednoczonych przez 
niem ieckie łodzie podwodne, przyczem w y­
nikłe z tego s tr a ty  rów n ają  się już teraz — 
ja k  się w yraził sen B yrd  — ilości okrętów  
zbudow anych w r. 1941.

Zapotrzebow anie związków azotowych 
przy najkorzystn iejszych  w arunkach  p ro ­
dukcji k rajow ej, będzie mogło być pokry te  
ty lko pod w arunkiem , jeżeli uda  się sp ro ­
wadzić 1/3 część produkcji sa le try  c h ilij­
skiej. N iezwykłe trudności w zw iązku z n a ­
byciem  cyny spow odow ały konieczność sil­
nych ograniczeń w przem yśle konserw o­
wym 1.100 fabryk  było zmuszonych zm niej­
szyć produkcję o 80%, 300 fab ryk  zostało zu­
pełnie zam kniętych, a rów nież pozostałe 
m uszą siln ie ograniczyć swą pracę.

S tan  życia gospodarczego w S tanach  Zje­
dnoczonych w ciągu najbliższych m iesię­
cy — ja k  oświadczył sen. B yrd  —- będzie 
uzależniony od stanu  i zdolności działania 
am erykańsk iej flo ty  handlow ej.

nych działa lnością  wywiadowczą oraz nie­
znacznych potyczek oddziałów *aperac>zy 
i ognia przeszkadzającego.

Lotnictwo: 22 lu tego późnym wieczorem 
k ilka m aszyn zrzuciło bom by na m iejsco­
wość K uovola w południow ej Finilamdji. 
Dwie osoby cyw ilne zostały ranne, nadto 
uszkodzono 2 budynki. Lotnictw o fińskie 
dokonało na przesm yku A unus i u po łu ­
dniowego w yloty  fro n tu  wschodniego li­
cznych a taków  na  sow ieckie ko lum ny s a ­
mochodowe i  furm anek, nadto na m asze­
ru jące  oddziały i w ojskowe place koncen­
tracy jne.

Zgon prof, dra von Parsevala.
Berlin. 25 lutego. W niedziel; zmarł nieo­

czekiwanie w 81 roku życia znany pionier 
i konstruktor sterowców prof. dr. inż. 
h. c. August von Parseval.

W  przeciw ieństw ie do Zeppelina, k tórego 
k o n stru k c ja  op ierała się  na zasadach 
sztyw nych powierzchni, P a rsev a l obm yślił 
typ  półsztyw nego sterow ca. nazw anego je ­
go imieniem. P ierw sze próby budow y s te ­
rowców konstru k c ji niesztyw nej, nadającej 
się do celów w ojskow ych, rozpoczął on w 
r. 1901, a w Aniu 26 m aja  1906 odbył się w  
Tegol pierw szy s ta r t  sterow ca P arseval. 
N ajw iększy z pośród 27 zbudow anych od 
tego czasu sterowców P arsev a l liczył 27.000 
m etrów  sześć, pojem ności.

Założenie niem ieckiej izby handlowej 
w Chorwacji.

Zagrzeb, 25 lutego. Pod protektoratem  
posła niemieckiego Zygfryda Kacche zało­
żona została w niedziel; w domu niemiec­
kim w Zagrzebiu niemiecka Izba han­
dlowa.

Poseł K asche -wygłosił przem ówienie 
przed przedstaw icielam i rządu, p rzybyłym i 
n a  o tw arcie  Izby. re fe ru jąc  zadan ia  I z b v ,

zmii
wojny powietrznej.
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Dalszy wzrost olbrzymich strat
Sowietów.

Bilans ostatn ich  siedm iu tygodni w alk  n a  W schodzie. -  Niemieckie 
sam oloty  zniszczyły brytyjski konwój na  morzu &ródziemnem.

Z głównoj kwatery Wodza, 23 lu tego. Na­
czelna komenda niemieckich sił zbrojnych  
komunikuje:

Na Wschodzie nieprzyjaciel na kilku  
odcinkach frontu ponowił swoje daremne 
ataki przy bezwzględnem i obfituj acem w  
•traty użyciu swych sił.

Podczas ataków powietrznych w zagłę­
biu Donieckiem i na północnej części fron­
tu wschodniego trafionych zostało ciężko 
26 pociągów kolei Sowietów. Nieprzyjaciel 
stracił wczorajszego dnia na froncie wscho­
dnim 44 samoloty.

W okresie od 1 stycznia do 20 lurtego 
1942 na froncie wschodnim wzięto do nie­
w oli 56JOC jeńców. Krwawe straty nieprzy­
jaciela wynoszą wielokrotną liczbę jeń- 
mów.

W tym  samym czasie zdobytych wzglę­
dnie zniszczonych zostało:

966 czołgów.

1.789 dział. I
ponad 8 .000  pojazdów wszelkiego ro­

dzaju.
Liczne dalsze czołgi, działa, pociągi ko­

lejowe itd. zostały zniszczone przez ataki 
powietrzne poza frontem nieprzyjaciel­
skim.

Sowieckie lotnictwo straciło w tym sa­
mym czasie:

699 samolotów w walkach powietrznych,
159 przez artylerję przeciwlotniczą, i
331 przez zniszczenie na ziemi.
Stracie 1.189 nieprzyjacielskich samolo­

tów przeciwstawia się strata 127 niemiec­
kich samolotów.

W Afryce północnej działalność szpera­
czy w rejonie El Mschili. W łoskie m yśliw­
ce zaatakowały z wielkim sukcesem nie­
przyjacielskie letnisko we wschodniej czę­
ści Cyrenajki i zniszczyły przytem 15 bry­
tyjskich samolotów.

We wschodniej części morza Śródziemne­
go niemieckie samoloty bojowe zniszczyły 
za dnia w kilkakrotnych śmiałych atakach, 
mimo silnej osłony m yśliwskiej i artylerji 
przeciwlotniczej zabezpieczony przez kontr- 
torpedowce brytyjski konwój na obszarze 
morskim na północ od Sidi Barani. Zato­
piły one dwa okręety frachtowe, łącznej 
pojemności 16.000 ton I uszkodziły takie  
trzeci okręt konwoju przez trafienia bom­
bami tak ciężko, ł s  pozostał na miejscu, 
przechylony na bok.

Na wyspie Malcie bombardowane były  
skutecznie przez niemieckie siły lotników  
bojowych lotniska, Jak również urządzenia 
warsztatowe i objekty okrętowe portu La 
V fllc ttS i

Brytyjskie lotnictwo naleciało słabszeml 
silami ubiegłej nocy nad północno-niemie- 
cki obszar nadbrzeżny. Dwa brytyjskie 
bombowce zostały zestrzelone.

OdCishi M d i i  iw U M H y na u m ie  la li
Tokio, 24 lutego. Cesarska kwatera głów­

na komunikuje o wysadzeniu na wyspie 
Bali japońskich oddziałów bojowych.

W edług urzędowego kom unikatu  cesar­
skiej kw atery  głów nej, oddziały bojowe ja ­
pońskiej a rm ji i m ary n ark i zajęły w dniu 
19 lu tego na bazę obronna Ben P esa r  na 
południow ym  cyplu  w yspy Bali.

P ostępy  operacyj japońskich  
na w ysp ie Timor.

Tokio, 24 lutego. Jak wynika z treści spe­
cjalnego doniesienia dziennika „Yomiuri

Szimbun", oddziały japońskie, które w ysa­
dzono na ląd w portugalskie] części wyspy  
Timor, pokonały silno jednostki wojsk bryc. 
tyjsko-holenderskich, które stawiały za­

cięty opór.
W godzinach przed po ł ud nie wyeh dnia 20 

lutego Japończycy zajęli lo tn isko  Deli. 
In n a  form acja, w ysłana w k ie runku  Koe- 
pang, poczyniła w ciągu  soboty  znaczne 
postępy. W  w alkach bierze ponadto udział 
trzecia jednostka z g rupy  w ojsk wysadzo­
nych na ląd; o k ierunku  m arszu  te j jed­
nostki dotychczas b rak  wszelkich szczegó­
łów.

Gruntowna reorganizacja 
gabinetu angielskiego.

Zgon ojca gen. Franco.
Madryt, 24 lutego. W poniedziałek rano 

•m arł w Madrycie w wieku 88  lat ojciec 
szefa państwa hiszpańskiego, b. generalny 
Intendent marynarki hiszpańskiej, Mlkołej 
Franco Saigado.

Zwłoki zostały  przew iezione Ao rezyden­
cji geuera llie im usa  w E l P aro .

W łochy i SaucJ-Arabia zerw ały  
stosunk i dyplom atyczne.

Rzym, 24 lutego. W łochy i Saud-Arabśa 
•erw ały wzajemne stosunki dyplomatyczne.

W  związku z powyższem, urzędowe czyn­
n ik i w łoskie kom uniku ją: „Rząd włoski w y­
d a ł zarządzenie w spraw ie likw idacji agend 
Łrólew sko-w łoskiego poselstw a w Gedda, 
od jro tu jąc rów nocześnie do k ra ju  człon­
ków  i persona! poselstw a".

Rząd turecki przejął, zgodnie z życze­
niem  W ioch. ochronę interesów  w łoskich 
w Saud-A rabji.

W ęgierska w izyta w ojskow a  
w Sofji.

Sofia, 24  lutego. Szef sztabu generalnego 
w ęgierskiego generał Szombatelyi wraz z 
delegacją spodziewany jest w poniedziałek 
W Sofji.

W izyta po trw a trzy  dni, w czasie k tó re j 
goście w ęgierscy będą k ilk ak ro tn ie  podej­
m ow ani przez ©zynniki bułgarskie.

Podróż inspekcyjna francuskiego 
min. spraw wewnętrznych.

Vichy. 24 lutego. Francuski minister 
•praw wewnętrznych Pucheu przybył w  
niedzielę popołudniu do Algieru z wizytą 
inspekcyjną.

W  chw ili p rzybycia  na  m iejsce został on 
.powitany prze® generalnego gub ern a to ra  
A lg ieru . C hateła. M in ister Pueheu doręczy 
ludności A lgieru osobiste orędzie m arszał­
ka  P e ta in a  oraz bada na m iejscu środki i 
sposoby mogąc© przyczynić się do usunię­
cia obecnych trudności gospodarczych. 0 -  
prócz podróży do A lg ieru  przew idziana je s t 
rów nież w izyta w M aroku  i  Tunisie.

Utworzenie sądów specjalnych 
w Turcji.

Ankara, 24 lutego. M inisterstw o sp ra ­
w iedliw ości podało do wiadom ości fak t 
u tw orzen ia  czterech sądów specjalnych do 
W yrokow ania sp raw  dotyczących prze­
stępstw  z u staw y  o ochronie państw a, np. 
P askarstw a.

Sądy  t© urzędow ać będą w Ankara©, 
Istam bu le , Izm irze i Songuldaku.

Wykrycie klubu hazardowego 
w Bukareszcie.

Bukareszt, 24 lutego. P o lic ja  bukare­
szteńska na podstaw ie otrzym anego donie­
sien ia  zdołała  w ykryć w m ieszkaniu  dy­
rek to ra  jednego z banków  bukareszteńskich 
Lupescu ta jn a  ja sk in ię  gry . w k tó re j n* 
Pruw iano hazard . 21 graczy, w yłącznie zy- 
®ow. aresztow ano, zaś wysoki© sum y pie­
niężne, znalezione na  stole g ry , skonfisko­
wano.

Czangkaiszek na czele głównej 
kwatery.

Tokio, 24 lutego. W ynikiem  rozmów po­
m iędzy Czangkaiezekiem  i w icekrólem  bry-
TV.iekim w In d jach  ma być. ja k  donosi Do- 
®tei z N ankingu, utworzeni© wspólnej g łó ­
w nej k w atery  w M angaley  z Czangkaisze- 
*K5m n a  czele.

Sztokholm, 24 lutego. Po dokonaniu przez
Churchilla w ub. czwartek przekształcenia 
gabinetu wojennego, który zredukował do 
7-miu członków, przybierając dawnego am­
basadora w Moskwie Crippsa jako lorda 
strażnika pieczęci i w ysyłając lorda Bea- 
verbrocka do Stanów Zjednoczonych, pod­
dał on obecnie także pozostały gabinet 
gruntownej reorganizacji. Pięciu mini­
strów zostało usuniętych. 4-ch nowych lu­
dzi przybrano do gabinetu, zaś dwom mi­
nistrom powierzono nowe zadania.

Zwolnieni zostali: m in is te r w ojny M ar- 
gesson. m in is te r bez określonego reso rtu  
Greenwood, m in is te r robó t publicznych 
lo rd  R eith , m in is te r kolonij lo rd  Moyne, 
oraz m in is te r d la  produkcji sam olotów  
M oore-Brabanzon.

M ianow ani zostali: m in istrem  kolonij 
V iscount C ranborne. m in istrem  w ojny s ir  
Jam es Grigg, m in istrem  hand lu  H ugh D al-' 
ton, m in istrem  robót publicznych i p ierw ­
szym  kom isarzem  dla zakładów  państw o­
wych lord  P o rta l, m in istrem  d la  p rodukcji 
sam olotów  Llewellyn, zaś m in istrem  dla 
w ojny gospodarczej V iscount W olmet.

Komentarze tureckie do rekonstrukcji 
rządu w Londynie.

Ankara, 24 lutego. W tureckim komenta­

rzu do przekształcenia gabinetu brytyjskie­
go za najistotniejszą cechę charakterysty­
czną tego posunięcia uważa się wciągnięcie 
do rządu sir Stafforda Crippsa.

W pływ  C rippsa n a  przyszłe w ypadki po­
lityczne — ja k  ośw iadczają tu ta j - -  nie da 
się jeszcze przewidzieć, ponieważ p iastu je  
on bezbarw ny urząd, da jący  m u jednak  
przypuszczalnie szerokie możliwości de w y­
w ieran ia  w ielkiego wpływu. W  swoim  cza­
sie Eden zajm ow ał tak ie  sam o stanow isko 
i w krótce potem  został b ry ty jsk im  m ini­
strem  spraw  zagranicznych.

Spraw ozdaw ca kom isji sp raw  zagran icz­
nych tureckiego zgrom adzenia narodow e­
go, E sber, przypom ina w oficjalnym  dzien­
n iku  „TJłns“ w num erze sobotnim  po ran ­
nym. mowę C rippsa, w ygłoszona w B risto ­
lu. w k tó re j podkreślił jak o  nieuniknioną 
konieczność w ydania E uropy  w ręc© bolsze- 
wizmti. Mowa ta  w yw ołała w s v . v .  u  czasie 
w kołach tureckich zrozum iała kry tykę . W  
tych w arunkach  zrozum iałem  jest, że przy­
jęci© C rippsa do bry ty jsk iego  gab in e tu  wo­
jennego trak to w an e  je s t tu  z w ielką re ­
zerwą.

dymisję. Minister spraw zagranicznych, 
dr. Albert Guani objął przejściowo mini­
sterstwo wojny. Prezydent Urugwaju. A l­
fredo Baldomir, rozwiązał obydwie izby 
parlamentu, a w międzyczasie cała siła  
zbrojna Urugwaju została poddana pod 
rozkazy gen. M. Bergali. Szef sztabu gene­
ralnego gen. Podro Sicco ustąpił ze swego 
stanowiska.

W  m iejsce kongresu, przew idzianego w 
k o n sty tuc ji, prezydent B aldom ir u tw orzył 
radę państw a, w yposażoną w up raw nien ia  
c ia ła  doradczego i ustawodawczego. Za wy­
ją tk iem  m in is tra  spraw  zagranicznych 
G uani'ego, cały  gab inet podał się do dym i­
s ji, k tó ra  jed n ak  n ie  została  p rzy ję ta  przez 
prezydenta. N ad p rogram am i radjow em i i  
dziennikam i rozciągnięto natychm iast cen­
zurę. P rorządow e dzienniki zam ieściły w y­
ciąg i i  przem ów ienia radjow ego prezy­
denta.

Mimo tych w szystkich w ydarzeń, k a rn a ­
w ał w M ontevideo trw a w całej pełni. J a k o  
przyczynę kryzysu  parlam entarnego  w 
U rugw aju  i zarządzeń prezydenta, noszą­
cych wszelkie znam iona zam achu s tan u , 
podają gw ałtow ne sta rc ie  w senacie między 
p anu jącą  p a r tją  rządow ą a  narodow ą opo­
zycją. Od dłuższego czasu rząd pracow ał o- 
koło zlikw idow ania wpływów nacjonali­
stycznej p a r tji  „H erra ra “ przy pomocy no­
wej ustaw y wyborczej. Zgodnie z kon sty tu ­
c ją  nowe w ybory ustalono na dzień 29.m ar­
ca. P a r t ja  „H erra ra“ obw iniała p a rtje  rzą­
dowe. że chcą opanować kontro lę  przy w y­
borach i dom agała się przeprow adzenia po­
rządkow ych, zgodnych z k onsty tucją  w y­
borów. Gdy senat p rzy ją ł wniosek nacjona­
listów  głosam i 10:6, w k tórym  wypowie­
dziano o strą  k ry tykę  rządowej polityki, 
prezydent B aldom ir polecił obsadzić bu­
dynki parlam entu  i try b u n a łu  wyborczego.

P rzy  pomocy takiego poparcia  prezydent 
B aldom ir zdecydował eaę na zamach stanu , 
w ynika jasno  z zainteresow ania, jak ie  oka­
zu je wobec ostatn ich  w ydarzeń am basador 
S tanów  Zjednoczonych w M ontevideo. P o­
nieważ A rgen tyna nadal pozostaje w posta­
wi© pow ściągliw ej, przeto S tany  Zjednoczo­
ne na wszelki wypadek u siłu ją  opanować 
ważny punk t stra teg iczny , k tó ry  k ry je  dro­
g i wodne, prow adzać w g łąb  południow o­
am erykańskiego kontynentu .

Nam iastka szosy  burm ańskiej?
Szanghaj, 24 lutego. Jak wynika z wy­

danego w dniu 19 lutego komunikatu rządu 
czunkińskiego, czynniki rządowe znalazły 
zapasową szosę dowozową w miejsce szo­
sy burmańskiej.

W ojskow y korespondent dziennika „D ai­
ly  Express'* w zw iązku z tem  w ysnuw a 
wniosek, iż kw estja  ta uchodzi za zupełnie 
o tw artą , skoro nagle znaleziono tę szosę 
posiłkow ą i skoro się przypuszcza, iż bę­
dzie ją  można użyć i uruchom ić. S kora  
R angoon p rzesta je  być terenem  przeładun­
kowym dla  posiłków, zdążających do 
Czungkngu, wówczas jak o  nam iastka  p o r­
tu pozostaje p o rt Bassein. Z punktu  tego 
będzie można transportow ać przesy łk i do 
rzeki Iraw adi. P o r t  B assein odległy je s t 
o 150 km od R angoonu i w każdej chw ili 
może być blokow any przez jed n o stk i floty, 
japońskiej, operujące w zatoce B engal­
skiej.

Podróż metropolity Bułgarii 
do Berlina.

Sofja, 24 lutego. M etropolita  bu łg arsk i 
u daje  się z polecenia Świętego Synodu K o­
ścioła praw osław nego w B u lg a rji do Rze­
szy, celem uregulow ania pew nych sp raw  
kościelnych, a m. in. o tw arcia  kościo ła 
bu łgarsk iego  w Berlinie..

W drodze do B erlina  m etropo lita  zatrzy j 
m a się w Lipsku- gdzie obecnie d ruku ją  
się pow ażna liczba ksiąg  kościelnych, zamó­
w ionych przez Synod bu łgarsk i.

Tajne posiedzenie parlamentu 
w Canberra.

Sztokholm, 24 lutego. Z uwagi na poważ* 
ną sytuację Australji, rząd przystępuje do 
przygotowań na wszelkie ewentualności — 
telegrafuje „United Press" z Sidney.

P a rla m e n t zebrał się na  ta jn e  posiedze­
nie w C anberra. W  zw iązku z powyższera 
przew idziane je s t zebranie gab inetu  w ojen­
nego, a we środę m a się odbyć w parlam en­
cie dyskusja  na tem at sy tu a c ji w ojennej.

Głównodowodzący au s tra lijsk ich  s ił lo­
tniczych donosi o japońsk ich  nalo tach  na 
N ową Gwineę i o bom bardow aniu  ©tatków, 
na m orau w pobliżu T im oru. Angielski© ko­
m u n ika ty  z B ataw ji p rzyznają , że Ja p o ń ­
czycy obsadzili już  „stosunkow ą w ielką 
część" w yspy Bali.

Projekty portowe Budapesztu.
Budapeszt, 24 lutego. Celem odciążenia 

wolnego po rtu  Csepel, p lan u je  się budowę 
trzeciego nbwego p o rtu  w Peszęie, będące­
go najbai-dziej na północ położonym  por- 
tem B udapesztu, a k tó ry  urządzony m a być 
na wzór wolnego p o rtu  w  Csepel; co do 
rozm iarów  przew yższy on naw et istniejący, 
port.

Produkcja nasion  o leistych  
w  Słow acji,

Bratysława, 24 lutego. E k sp lo a tac ja  t łu ­
szczów roślinnych  na teren ie  S łow acji od­
byw ała się d rogą  m echaniczną, przyezem  
około 5 do 7 proc. tłuszczu pozostało nie­
w ykorzystane.

F ab ry k a  tłuszczów roślinnych  w dolinie 
W agu urządza obecnie s tac ję  w yciągow ą 
dla w yjałow ienia oleju, w w yniku czego 
ilość tłuszczu pozostającego w m akuchach 
zm niejszy się  do 1 proc. Inow acja  ta zwięk­
szy p rodukcję  sztucznych tłuszczów jad aL  
nych  od 40 do 50 w agonów  rocznie.

Pierwsze posiedzenie parlamentu 
chorwackiego.

Zagrzeb, 24 lu tego. Parlam ent chorwacki 
„Sabor" został uroczyście otwarty w po­
niedziałek po 23-letniej przerwie, w starym  
budynku sejmu krajowego przy historycz­
nym placu Radicza w Zagrzebiu. Kilka mi­
nut po godz. 11 pojawił się szef państwa, 
dr. Ante Pawelicz, który wśród wielkiego  
aplauzu odczytał swoje orędzie do narodu 
chorwackiego.

W orędziu tem zaznaczono, że pierw szy 
sabor niezaw isłej C horw acji je s t bezpośre­
d n ią  k o n ty n u ac ją  przerw anego w dniu 29 
s ierpn ia  1918 saboru. k tó ry  już  później na 
skutek  zarządzeń władz serbskich  się nie 
zbierał. Uwolnieni© od obcego panow ania

ł założenie niezaw isłego państwa C horw a­
cji w dniu 10 kw ietn ia 1941 było możliwem 
jedyn ie  przy  pomocy Niemiec i W łoch, za 
co naród  chorw acki sk łada  podziękow anie 
K anclerzow i H itlerow i i M ussoliniem u. 
Szef państwa zakończył orędzie wezwaniem 
członków saboru do pTaey d la  dobra n a ro ­
du chorw ackiego przez św iadom ą obowiąz­
ków pracę. Orędzi© zostało p rzy ję te  w iel­
kim  aplauzem .

Przew odniczący saboru , k ie ru jący  zebra­
niem  jako  n a js ta rszy  wiekiem , w yraził 
uznanie  d la  szefa pań stw a  za p race  około 
uw olnienia C horw acji.

Zamach stanu w Urugwaju.
Berlin, 24 lutego. Ludność miasta Monte­

video została w niedzielę zaskoczona ogło. 
n sn lim  stanu alarm owego całego garnizo­

nu. Budynki kongresu i trybunału wybor­
czego zostały obstawione przez policję. Mi­
ster obrony Julio  A. Holattl zg łosił swoją
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Czwartek

Dziś: W ik to ra  w.
J u tro : Sucih. G abryela.

*

Dziś obowiązuje zaciem­
nienie od g. 19.25 do 6.35

Przepisy w sprawie wyrobów 
ze złota.

Kraków, 25 lu tego. Jak wynika z zarządzenia Urzę­
du Gospodarki zlotem i innemi szlachetnemi metalami 
w Gen. Gub., wyroby ze złota wolno sporządzać tylko  
do maksymalnej zawartości kruszcu szlachetnego  
JS5 1000 I o ogólnej wadze metalu najwyżej do 50 
gramów na sztukę. Nie ma to zastosowania do sporzą­
dzania zlata płatkowego lub wyrobów ze złota, służą­
cych do celów technicznych, naukowych lub zdrowot­
nych.

W yrab iano  m asowo łańcuszk i ze zło ta wolno spo­
rządzać  o ogólnej w adze m eta lu  najw yżej do 20 g ra ­
mów. B ranso le tk i ze z to ta  wolno w yrab iać  ty lk o  n a j­
w yżej do w agi 12 gram ów .

Ztota obrączk i ślubne wolno w yrab iać  do m aksy­
m alnej zaw artości kruszcu sz lachetnego 333/1000 i  
o m aksym alnej wadze do 4 gram ów .

N a zęby sztucznie lub  n a  inne cele dentystyczne 
woino sporządzać lub oddaw ać złoto ty lko  do m aksy ­
m alnej zaw artości kruszcu  szlachetnego 833/1000.

Wyrób opraw lub poszczególnych części tychże dla 
wszelkiego rodzaju pomocniczych środków optycz­
nych (okularów ltd.) zs złota każdej zawartości krusz­
cu szlachetnego Jest zabronione. To samo odnosi się 
do wyrobu piór ze złota. Używanie złota lub prepa­
ratów złota przy wyrobie porcelany, fajansu, szkła, 
jak również wyrobów z blachy lub emalji jest zabro­
nione.

W yroby ze s re b ra , w yrab ian e  m aszynow o, wolno 
sporządzać ty lko  do m aksym alnej zaw artości kruszcu 
sz lachetnego SOOldOi). W yroby ze sreb ra , w yrabiano 
sposobom rzem ieślniczym , wolno sporządzać ty lko  do 
m akśym al. zaw artośc i k ruszcu  sz lachetnego 810 1000. 
U rząd G ospodarow ania zlotem i  innem i szlachetnem i 
m eta lam i w  Gen. Gub. może zezwolić na  w y ją tk i.

Otwarcie państwowego instytutu  
weterynaryjnego.

Lwów, 35 lu tego. Dawna Akademja Medycyny We- 
turynaryjnej zostanie wkrótce otwarta jako Pań­
stwowy Instytut W eterynaryjny w Generainem Gu­
bernatorstwie, w którym będzie mogła kształcić się 
młodzież polska i ukraińska.

W ykłady rozpoczną się 15 kw ietn ia  br. W arunki 
p rzy jęc ia  na  s tu d ja  są  to sam e, jak ie  obow iązyw ały 
daw niej. A bsolw enci daw nej A kadem ji m a ją  praw o 
zg łaszan ia  się do egzam inów  dyplom ow anych po­
cząw szy od dn ia  1 m arca  1942 r. Również byli s tu ­
denci A kadem ji. k tó rzy  nie ukończyli sbudjów, jak  
też ci, k tó rzy  m a ją  zam iar rozpocząć s tu d ja  od 
pierw szego ro k u  — będą m ogli korzystać  z w ykła­
dów In s ty tu tu . W p lan ie  n au cza n ia  m a te r ja l nie zo­
sta n ie  zm ieniony, n a to m iast w system ie rok st.udjów 
został podzielony n a  półroczne sem estry  w m iejsce 
daw nego system u trzysem estra lnego . S tu d ja  będą trw a ­
ły  cztery  la ta . Bliższe szczegóły podam y w najb liż- 
•zym  czasie.

Ubezpieczenia chorobowe ważnym  
czynnikiem w zwalczaniu epidemji.

Krakow, 25 lu tego. W obecnej chwili stan zdrowo­
tny ludności Generalnego Gubernatorstwa utrzymuje 
się na stosunkowo dobrym poziomie, mimo niejedno­
krotnie ciężkich warunków m ieszkaniowych i duże­
go procentu ludności żydowskiej, będącej, jak wia­
domo, rozsadnikiem chorób zakaźnych.

Je ś li  udało  się  u n ik n ąć  w iększych za raz  i  epida­
mi j (nie b io rąc  pod uw agę sporadycznych  w ypad­
ków  ty fu su , roznoszonego przez w ałęsa jących  się  po­
za  gettem  żydów), to  ubezpieczenie chorobow e m a 
w tem  n iew ątp liw ie  bardzo  dużą zasługę.

Z w ażniejszych a k c ji  in s ty tu c ji  ubezpieczeń spo­
łecznym  w  Gen. Gub. w ym ienić należy  prow adzoną 
n a  szeroką sk a lę  akcję przeciwgruźlicza. Przed pod­
jęciem  ogólnych środików w alki z g ruźlicą , jafcieoii 
t  » s ą  poradn ie  przeciw gruźlicze, zorganizow ane zo­
s ta ło  n a  now o lecznictw o przeciw gruźlicze % ca łą  
s ie c ią  sa n a to rió w . Po zarezerw ow aniu  w sa n a to riu m  
•ejm ikow em  w Otw ocku i  Rudce pew nej s ta łe j ilo­
ści m iejsc, o tw arto  w  R adziszow ie nowe sa n  o to r jura 
d la  mężczyzn i d a le j w P aństw ow ych  Zakładach 
1 eozniczych w S ko tn ikach  sa n a to riu m  d la  kobiet 
i mężczyzn.

Is tn ie jące  od dłuższego czasu  przed w ojną  sa n a to ­
r iu m  dziecięce „Górka** w B usku  prow adzone było, 
m im o znacznych trudności d a le j. U m ożliw ia ono 200 
dzieciom , c ierp iący m  przew ażnie n a  gruźlicę kostną  
d gruczołow ą, pow ró t do zdrow ia pod fachow ą opie­
ka  lekarską .

W to k u  są  p e r tra k ta c je  w  sp raw ie  u rządzen ia  w 
O tw ocku jeszcze jednego, w iększego sa n a to riu m . 
Rów nież w’ tra k c ie  Tealizacji z n a jd u je  s ię  sp raw a 
ćzoLatorjów d la  chorych  n a  gruźlicę, ja k  i  dalsza 
rozbudow a lecznictw a sa n a to ry jn eg o . W zw iązku z 
tem  bierze się  pod uw agę u-rządzenae i u ruchom ie­
n ie  ,k ilk u  sa n a to rió w  w  okręgu  lwowskim .

Około 3  miljony posiłków wydał PKO 
w Warszawie.

W aruaw a, 25 lu tego. P o lsk i K om ite t Opiekuńczy 
w W arszaw ie by ł w stan ie  w ydać za pośrednictw em  
k uchn i ludow ych n as tępu jące  ilości posiłków  w m ie 
eiąeu  g ru d n iu  1941 r .:  obiadów  2,388.138, śn iad ań
47.823, podw ieczorków  d la  dzieci 204.369, kolacy j 
45.811, kaw  116.300.

Polskie K om itety  Opiekuńcze zw raca ją  baczną uwa. 
gę n a  to. by z pum ocy ich k o rzysta ły  jedynie  te  oso­
by. k tó re w rzeczyw istości o kazu ją  chęć do pracy  
i  są zare jes trow ane w odnośnych urzędach pracy , po- 
ł ia d a ją o  na  to  odpow iednie dowody.

Ponadto  p rzy  Polskim  K om itecie Opiekuńczym  
w W arszaw ie czynne były w m iesiącu g rudn iu  ub. r. 
n as tęp u jące  placów ki opiekuńcze: 120 kuchni, 168
sch ro n isk  dziennych, 9 schron isk , 18 in te rn a tó w  
i  burs, 11 żłóbków d la  dzieci, 3 zak łady  lecznicze 
o r a z '3  po lik lin ik i dla dziieci.

(Zet) ZMARZNIĘTA NIEZNANA KO 
BIETA. Na przedm ieściu Zielonki w J ę ­
drzejow ie, znaleziono onegda.i w nocy na 
drodze tru p a  nieznanej kobiety w wieku 
około 45 la t, praw dopodobnie żebraezki, 
k tó ra  zm arła w skutek zimna.

W arszaw a , 25 lutego. Z akład U b ezp ieczeń  S p o­
łeczn ych  w W arszaw ie  (d z ia ła jący  w  d alszym  c ią ­
gu na p od staw ie u staw y  o  u b ezp ieczen iu  s|>ołecz- 
nem  z 28 III 1933 r. 1 n o w e li z J934 r .), p o sia d a ­
ją cy  sw o je  o d d zia ły  w  K rak ow ie I L w o w ie , jest w  
pierw szej lin ji in sty tu cją  u b ezp ieczen ia  em ery ­
ta lnego  rob otn ik ów  i p racow n ik ów  u m ysłow ych  
oraz u b ezp ieczen ia  od  w y p ad k ów . P o d legając  
n ad zorow i słu żb o w em u , W y d zia ło w i P racy  przy  
K ządzie G. G. Z akład ad m in istru je  rów n ież  o g ó l.  
nyrn fun d u szem  U b ezp ieczen ia  na w yp ad ek  c h o ­
roby 1 m acierzyń stw a  na teren ie  ca łego  Gen. Gu- 
burnatorstw a.

Jeżeli chodzi o ubezpieczenie społeczne, to są 
one w  pierw szym  rzędzie in sty tu c jam i ubezp ie­
czenia chorobow ego, a  p rzy tem  jednocześn ie  o r­
ganam i pom ocniczem i Z. U. S. U bezpieczalnie 
Społeczne śc iąga ją  sk ładk i d la  w szystk ich  dz ia ­
łów  ubezpieczeń społecznych, p rzep ro w ad zają  re ­
je s trac je  w szystk ich  ubezpieczonych oraz  p rzy ­
gotow ują  w nioski rentow e.

Przed  w o jn ą  Z. U. S., prócz stanow iska  in sty ­
tu c ji ubezpieczeń społecznych, w ykonyw ał jeszcze 
n a d zó r służbow y n a d  uibezpieczalniam i. J a k k o l­
w iek n ad zó r ten  przeszed ł obecnie n a  5-ciu 
G ubernatorów  Okręgów, a m ianow icie : w  K rako-

Nowy zakres działania Z. KI. S.
wie, W arszaw ie, R adom iu, L u b lin ie  i Lwowie, to 
jed n a k  zak ładow i p o zosta ły  w ażne  zad an  a n a ­
tu ry  ogólnej, p rzedew szystk iem  opracow yw anie  
sta ty s ty k i ubezp ieczaln i spo łecznych, ich lu s tra ­
cje, opracow yw anie  ogólnych w ytycznych dla 
ubezp. społ., ja k  rów nież  p rzep ro w ad zen ie  ogol- 
nego lecznic(wra n a  teren ie  G eneralnego G uberna­
to rstw a.

Ciężki stan , w  jak im  zn alaz ły  się po  d z ia ła ­
n iach  w o jennych  ubezp ieczaln ie  spow odow ał, iż 
w znow ienie dz ia łalności n ap o ty k a ło  na w ieje t ru ­
dności. W iększa część m a ją tk u  ZUS, w ynoszące­
go 1,300.000.000 złotych, zo sta ła  ew ak u o w an a , w 
kasie  p rzy  p o d ejm ow an iu  p racy  znalazło  się jedy-' 
n ie 45.00(1 zł.

W znow ioną dz ia łalność trzeba by ło  zacząć od 
reo rgan izacji zak ład u  i dostosow an ia  go do zna­
cznie m niejszego, w  p o rów nan iu  do /Jaw nych sto ­
sunków  polsk ich , zak resu  d z ia łan ia . R eorgan i­
zacja  ta  u ję ła  10 do tychczasow ych dzia łów  ZUS 
w  4 dzia ły  now e, o be jm ujące  p o  k iik a  w ydziałów . 
ZUS p o siada  w ięc te raz : D ział O gólny, D ział O r­
gan izacji, L ecznictw a oraz  In sp ek cji, D ział Fi- 
nansow o-M ajątkow y z W ydziałem  B udow lanym  
o raz  Dział Świadczeń.

Ohydne m orderstwo w Kielcach.
Matka i syn ofiarami mordu.

Kielce, 25 lu tego (bal). W nocy na 19 lu­
tego br. ulica W iejska w Kielcach była 
miejsce ohydnego morderstwa, dokonanego 
na osobie 3D-letniego kelnera restauracji 
Lurzyńskiegc, Piotra Maciejczyka, oraz je­
go 70-letniej matki, dawnej woźnej szkol­
nej, Katarzyny Maciejczak.

K rytycznego wieczoru przyszedł M aciej- 
czyk do domu około godziny 20-tej. a na­
stępnie wyszedł do sąsiadów, gospodarzy 
zajm ow anego dom ku, aby  poczytać_w spól­
nie gazeto i, co było przyzw yczajeniem  za­
mordowanego, porozm aw iać o codziennych 
spraw ach. M aciejczyk był człowiekiem spo­
kojnego usposobienia, a  jego  p raca  w re s ta ­
u rac ji L urzyńskiego ograniczona była do 
dwóch dui w tygodniu. Zam ordow anym  nie 
powodziło sie dobrze, a  zarobki M aciejczy­
ka pozw alały jedynie  na skrom ne u trzy m a­
nie siebie i s ta re j m atki. Morderstwa do­
konano najprawdopodobniej na tle  jakiejś 
zemsty, gdyż wyklucza się rabunek, bo 
sprawcy nic ze sobą nie zabrali.

J a k  zostało stw ierdzone, zam ordow any

kelner był k ilk ak ro tn ie  już  zaczepiany, a 
naw et pobity  praw dopodobnie przez tych 
sam ych ludzi, k tó rzy  dopuścili sie tego o- 
kydnego czynu.

Pierw sza osobą, k tó ra  zauw ażyła popeł­
nione m orderstw o, była w spom niana są­
siadka M azurczakow a, k tó ra  w yszła rano  
na podwórze i zobaczywszy w yłam ane okno 
za jrza ła  do w nętrza, gdzie p rzedstaw ił sie 
je j okropny widok. Ciało Maciejczyka i je­
go matki leżało na podłodze w kałuży krwi, 
której ślady na śniegu prowadziły od do­
mu na ulicę.

Zaalarm ow ana po lic ja  p rzyby ła  na  m ie j­
sce w ypadku, a  po oględzinach i sp isan iu  
pro tokółu  —* zaję ła  sie  energicznie w ykry­
ciem  spraw ców . — O ględziny lekarsk ie  
stw ierdziły , iż Maciejczyk zamordowany 
został nożem, a na  palec g łęboka ra n a  oko­
ło serca wskazuje, że morderca chciał je- 
dnem pchnięciem pozbawić go życia. Poza- 
tem na przegubie reki M aciejczyka odkry­
to dwie ciete rany . S ta ru szk a  posiada rane  
na  głowie.

(Zet) PRZYMUSOWE ODWSZENIE, Na
skutek  zarządzenia p. s ta ro s ty  pow iatu  ję ­
drzejow skiego, wszyscy m ieszkańcy pow ia­
tu . Polacy, m uszą sie  poddać odwszeniu w 
m iejscu i czasie w skazanym  przez władze 
m iejskie i gm inne. W szystkie m ieszkania 
m uszą być doprow adzone do należytej czy­
stości; m ieszkania brudne bądą przym uso­
wo dezynfekowane. Osoby j  rodziny, k tóre  
w ykażą sie  odpowiedniem  św iadectw em  le­
karza  urzędowego, bądą zwolnione od przy­
m usowego odwszenia. Św iadectw a w ydaw a­
ne bądą przez lekarza pow iatow ego i upo­
ważnionych przez niego lekarzy  po dokła- 
dnem  zbadaniu czystości osobistej za opłatą 
10 złotych. Ludność pow iatu  we w łasnym

interesie pow inna poprzeć usiłow ania 
władz, zm ierzające do podniesienia e tanu  
zdrowodmego. N ie stosu jący  się do powyż­
szego rozporządzenia podlegać będą su ro ­
wej karze.

(Zet) POŻAR Z ZAPRÓSZENIA. W  za­
budow aniach Józefa  Św iątka w Turzy nie, 
gm iny Lelów (d. pow iat włoszczowski) w y­
buchł pożar, k tó ry  s traw ił dom m ieszkalny 
i zabudow ania gospodarcze, sprzęty  domo­
we, odzież oraz narzędzia rolnicze. Ogólne 
s tra ty  wynoszą około 10.000 złotych. Ogień 
pow stał praw dopodobnie w skutek zapró­
szenia.

(bal) ZNALEZIONO ZAMARZNIĘTEGO 
MĘŻCZYZNĘ, N iedaleko wsi K ukaw ki,
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O  P O D W Ó J N I E  S P I R A I I Z O W A N Y M  
WŁÓKNIE ŻARZENIA GDYŻ ŻARÓWKI TE 
S Ą  D O  2 0 %  E K O N O M I C Z N I E J S Z E  
O D  ŻARÓWEK O  POJEDYNCZEJ SPIRALI

P o l s k i e  z a k ł a d y  p h i l i p s  s .  k  w a r s z a w a ,  k a r o l k o w a  3 2 /4 4 . t e ł .  s ó o - ó o
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i krzesła gięte,
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celanę i fa jans. 
N akrycia  stołow e 
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T ańszy
jest „ N O W Y  C Z A S“ 
w prenumeracie miesięcznej, 
bo wynosi tylko złotych 2.40

UNIEWAŻNIAM książkę n a  konia (Pferdepass). w y­
daną przez Zarząd Gm iny Korzecko. n a  nazwislao
A ugustyn  B andursk i, zam ieszkały wieś B-olechowice. 
gm . Knrzecko. ' 80

UNIEWAŻNIAM leg itym ację  n r. 3161, w ydaną przez 
G esim dheitskam m er, K rak au , K rupn icza  H a , na  n a ­
zwisko S. F ran c iszk a  N ata lia  K u ta , zam ieszkała J ę ­
drzejów , Szpital Pow iatow y. 75

UNIEWAŻNIAM św iadectw o 7-klasow ej szkoły pow­
szechnej, w ydane przez K ierow nictw o Szkoły w J ę ­
drzejow ie n r. 2, n a  nazw isko W ierzchow ska H elena, 
zam ieszkała K łobukow ice koło Częstochowy. 76

UNIEWAŻNIAM k a rtę  p rzem iałow ą nr. 57181, w yda­
n ą  przez Zarząd G m iny P rząslaw  n a  nazw isko Bu- 
dziosz J a n , zam ieszkały w ieś B ryn ica  Sucha, gm. 
P rząslaw . 77

UNIEWAŻNIAM dowód osobi&ty, w ydany  przez Za­
rząd Gm iny Raków n a  nazw isko G rabow ski F ra n c i­
szek. zam ieszkały w ieś Łączyn, gm. R aków . 78

UNIEWAŻNIAM książeczkę członkow ską n r. J375, w y­
daną przez Spółdzielnię R olniczo-H andlow ą „W spól­
na Praca, “ Jędrzejów .' na nazw isko Stanisła>v K nap. 
zam ieszkały wieś K uśuioe, -gm. N agłow ice. 79

po w. radzym ińsM cgo znaleziono zwłoki 
nieznanego mężczyzny. O w ypadku zaw ia­
dom iona została policja, przyczem  w cza­
sie sp isyw ania  pro tokołu  ustalono, że za­
m arzniętym  osobnikiem jes t 56-letni robo­
tn ik  ze wsi Słow ik pod K ielcam i, F ra n c i­
szek Morzygłowski. Oprócz dowodu osobi­
stego przy zmarłym, znaleziono k ilkanaście  
złotych. Zwłoki Morzygłowslkiego przew ie­
zione zostały  do kostn icy  szp ita la  radzy- 
mińslkiego.

(Zet) NIEDOBRE SPÓŁKI. Miedzy Ig n a ­
cym  Maikiem. a  jego szw agrem  A ndrzejem  
Nowakiem, m ieszkańcam i wsi Lachowa, 
gm iny  W łoszczowa, w ynikła k łó tn ia  n a  tle 
pożyczenia konia Ignacem u Zugowi, s ta ­
nowiącego ich w spólną własność. Pożycze­
niu  zw ierzęcia sprzeciw iał sie  M ałek. Od 
słowa do słow a doszło do bójki. W  pewnej 
chw ili Nowak w yrw ał z rąk  M ałka bańkę 
od m leka, b ijąc  go nią, zaś Ig n acy  Zug 
w yrw ał z wozu kłonice i począł rów nież 
bić n ią  M ałka; nabiegli jeszcze W ładysław  
Teklak i Adela Nowak, k tó rzy  „dołożyli" 
ile m ogli M aikowi k ijam i i rekam i. W sku­
tek zadania  urazów  M ałek doznał miedzy 
innem i całkow itego zw ichnięcia soczewki 
praw ego oka, co grozi ca łkow itą  ślepotą. 
W szyscy czterej oskarżeni, t. j. Nowakowie. 
Zug i Teklak w krótce s tan ą  przed sądem  
okręgowym  w K ielcach za niebezpieczne 
pobicie spólnika.

(bal) ZŁODZIEJE W KUCHNI LUDO: 
W EJ. Po w yrw aniu  skobla i k łódki z drzwi 
prow adzących do m agazynu kuchni ludo­
wej w Chęcinach, nieznani złodzieje dosta­
li sie do składu i sk rad li s tam tąd  w iele 
artyku łów  żywnościowych, przeznaczonych 
na dożyw ianie biednej ludności. Łupem o- 
pryszków  padło 58 kg. m arg ary n y , 5 kg. 
m ąki pszennej, 30 kg. cu k ru  i 14 kg. oliwy 
jada lne j. Za bezczelnemi złodziejam i poli­
c ja  wszczęła pościg.

(bal) OD WÓDKI ROZUM KRÓTKI. — 
18-letni S tefan Gidel ze wsi Obiec, gm. Mo­
raw ica, po w. kieleckiego, udał sie pewnego 
(luia w godzinach popołudniowych^ do w8i 
L ipa na zabawę. Po drodze Gidlowi trafiła, 
sie sposobność w ypicia z kolegam i troche  
wódki, więc skw apliw ie z tego skorzystał 
i na  tyle sie „uraczył", że uda jąc  sie w d a l­
szą drogę, zapom niał gdzie sie  znajdu je  i 
zabłądził. Młodzieniec, k tó ry  do dnia  dzi­
siejszego nie wrócił, w idziany był o sta tn io  
we wsi Chomątów, a  później ślad  za nim  
zaginął.

(Zet) NAPAD RABUNKOWY. W e wsi
Dębniki, gm iny Radków  (d. pow iat włosz- 
czowski) trzech zam askow anych i uzbro jo­
nych w broń palną bandytów  dostało  sie  
wieczorem do m ieszkania J a n a  Z ielińskie­
go, którem u pod groźbą zastrzelenia z ra ­
bowano ponad 1.000 złotych gotów ką, 3 ko­
żuchy, 5 p a r  obuwia, 2 g a rn itu ry , m ateria l 
na 2 g a rn itu ry , 7 m etrów  płótna, w iększą 
ilość bielizny i innej garderoby . Z arzą­
dzony za spraw cam i pościg nie da ł naraz ie  
pozytyw nego rezu lta tu .

ZAMACH SAMABÓJCZY W PIOTRKOWIE. W m ie­
szkan iu  B ronisław a Olszewskiego p rzy  ul. Wesele.! 
154 w Piotrkow ie, usiłow ał oroegdaj popełnić sa m o ­
bójstw o 30-letni H enryk  Ja n d a , kuzyn Olszewskiego, 
przesiedlony z Łodzi, Desperat, poderżną! sob ie  żyły 
u rak  i zam knąw szy się w pokoju. n ic wpuszcza! 
nikogo. Olszewski w raz z b ra tem  i s io s trą  w yłam ali 
okno i zajęli się ratow aniem  nieszczęśliw ego, by, p*» 
udzieleniu  m u pierw zej pomocy, przewieźć go do 
szp ita la .

USIŁOWAŁA RZUCIĆ SIĘ POD POCIĄG. W po­
b liżu  s ta c ji P io trków , na  przejeździ® kolejow ym . u a j. 
low ala popełnić sam obójstw o ja k a ś  s ta rsz a  kob ie ta , 
k ładąc się n a  szynach  to ru  kolejow ego, k tó ręd y  z* 
chw ilę przejeżdżać m iat pociąg  osobowy. N a szczę­
ście czyn ten  spostrzeg li p racu jący  w pobliżu p rzy  
w yładow yw aniu w agonów robotn icy  i śc iągnęli de- 
sp e ra tk ę  7, to ru , odprow adzając ją  do domu. P rzy­
czyną rozpaczliwego k roku  było nieporozum ienie m at. 
żeńsk ie i zmiechęeetoie do życia.

Ze sportu.
Mistrzostwa narciarski* Norwegjl zastały zakoe- 

czone konkursem skoków na skoczni Solbsrg. Wo­
bec wleloitymęozmych raesz. w idzów uzyskano dosiktv 
nalo rezu lta ty . W o tw arty m  k onkursie  okoików zw y­
cięży! A rne W asetoel, u zysku jąc  d w ukro tn ie  odle­
głość 45.5 m i  o trzy m u jąc  no tę  226.9 p. D ru g ie  m ie j­
sce za ją ł A aboera Wa-lsitad. Jeszcze lepsze w yn ik i 
uzyskano w k las ie  jun jo ró w . Zw yciężył tu  H ana 
Jacob  A yvrum  z n o tą  230.9 i  skokam i 47 i  46.5 m- 
W kom binacji k lasycznej (bieg 17 km  i  skok) zw y­
ciężył A rne Solberg z no ią  443.4 p. przed B eidarera  
K arlsane  z n n tą  433.4 i O lavem  A osrudem , o trz y ­
m ując  nagrodę apecjo lną p ra m je ra  V idkuna Q uis­
lings.

Najdłuższy narciarski w yścig św iata —  słynny  
bieg c  puhar Wazy w Szwecji, ro zg ryw any  n ą  t r a ­
sie d ługości 85 km  z Selen do M ora, odbyt się  przed 
k ilkom a dn iam i. Zw yeięyżył w nim  Olle V iklund, 
uzysku jąc  nowy rekord  tra sy  w  czasie  5:31:50, w y- 
przedzająo  B-erUla M alina o dziewięć mimiut. N astęp­
ne m iejsc*  za ję li G ota A ndersson i L a rs  Back-

Narciarskie m istrzostwa Szwajcarii zostały roze­
grane w Grindelwaldzie. 'M istrzostw o w k om binacji 
poczw órnej (bieg 18 km, skok, b ieg  zjazdow y i  s l a ­
lom) zdobył O tto von A llm en, 49.82 p. prat’d  o- 
b rońeą  ty tu łu  Heizem  von AUtmon 65.10 p. W  b iegu  
18 km  i  b iegu  zjazdow ym  w ygra! Heimz von A llm eń, 
w  konkursie  skoków  H an s A lm cr. w  sla lom ie  zaś 
K a r l M olltor. W ko n k u ren c ji p ań  w y g ra ła  V orena 
Fuchs w  kom binacji a lp e jsk ie j, w y g ry w a jąc  rów ­
n ież m istrzostw o w  sla lom ie, podczas gdy  m istrzo­
stw o w biegu zjazdow ym  zdobyła H edw ig  S chrad er.

Mistrzostwa Finlandji w jeździ* figurow ej pań na 
lodzie zostały rozegrane w Helsinkach. Z akończyły 
się one, podobnie, ja k  w roiku ub., przew ażającem  
zw ycięstw em  M aj Len H elin , k tó ra  przez w szystk ich  
sędziów  zosta ła  um ieszczona n a  p ierw szem  m iejscu .

W dzięczna.
Z anim  Anna B oleyn zosta ła  śc ię ła  n a  szafocie, 

nap isała  do swego m ęża, H e n ry k a  V III, k tó ry  ją  
sk aza ł na śm ierć, n astęp u jący  list:

—  Sire, zaw d zięczam  Jego  K rólew sk iej M ości 
w iele . Jego  K rólew ska M ość zaw sze  tro szczy ł się 
o m nie. Ze zw y k łej p an ien k i zosta łam  l-rabiną, 
z h rab iny a w an sow ałam  na k ró low ą . O becnie  
JKM ość d ok łada  sta rań , ażeby  ze m nie, k ró lo w ej, 
zrobić św iętą. Sk ładam  za to serde :zne podzię­
kow anie.

W ydawnictwo; .N ow y Czas", Kraków, Wielopola 1. Te!. 206-11. — Administracja 1 ekspedycja: Jędrzejów, Rynek 1. tel. 50.


